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W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .  

Zjednoczone Stany Ameryki północney.

O d eb ra n o  w  L o n d y n i e  g a zety  A m e r y ­
k a ń s k i e ,  d o c h o d z ą  -o J o  <3. 0 . M arca. N ie­
ch ęć  p rze c iw k o  d o w o zo w i tow arów  A n g ie lsk ich  
o k a zu ie  się zn o w u  w  u ch w a ła ch  i  p ro iek ta cll , 
d ą żących  ied yn ie  do w yjaw ien ia  n ie n a w iś c i, 
k tó rą  tch n ie czę ść  ludności S t a n ó w  Z j e d n o ­
c z o n y c h  p rz e e iw k o  w szy stk iem u , c o  się  tyl­
k o  A n gie lsh iem  n azyw a.

A m e r y k a  H i s z p a ń s k a .
N ad e szły  d o  L o n d y n u  prostą  dro gą  w ia ­

dom ości od  r z e k i l a  . P l a t a ,  d o ch o d zą ce  d o o- 
siatniego G rudnia r. e. In teressa  tam eczn e znay- 
do w ały się w ciąż ies;rcze w  w ielk im  n ie ła d z ie  
J n iep ew n ości. YV żadney a d otą d czesn ych  w o- 
i e n , n e  h y ły  sp ra w y  tak  a aw ik łan e a  d zia ła ­
nia tak r o z l ic z n e , iak w  w o yn ie  , k tó rey  tea­
trem  ie s t  te ra z  A m e r y k a  H i s z p a ń s k a .  Na 
tym te a trze  w idać H i s z p a n i i ę ,  P o w s t a ń ­
c ó w ,  A r t y g a s a ,  k tó ry  p o d n i ó s ł  b u n t  
p rze c iw k o  pow stańcom  na p ołudn iow ym  b r *e- 
gu la  P l a t a ,  n a re sz c ie  P o r t u g a l c z y k ó w  
U derzeiacych na M o n t e r i d e o ,  a n ie  d ziała­
jących  w  porozum  eniu z  H i s z p a n a m i  w  E u ­
r o p i e ,  ani też nie zostaiących  w p rzym ierzu  
*  dem okrackim  R ząd em  K raiu B u c n o s - A y -  
r e s .  (D zien n ik  F r a n  k f ó r t s M  d on osi pow tórz
Jń e, że  w ed łu g  pryw atn ych  w iadom ości P a ­

r y s k i c h ,  P o rtu g a lczy k o w ie  pod  J en era ła  L e -  
• # r a  d ow ód ztw em , M o n t e y i d e o  zd o b yli.)

W i e l k a  B r y t a n i i a .
U treym uie się c iąg le  p o g ło s k a , ż e  R zą d  

J a g ie ls k i  p rz y ią ł na sieb ie  p o śred n ictw o  po­
jednania z I l i s z p a n i i ą  zb u n to w an ych  osad 
A m e r y k i  p o ł u d n i o w e j .  P ow stań cy  zaś ta- 
JJoe.-ni staraią się z e  syyoiey strony p r z e z  r ó . 
atlych  A jen tó w  za cią ga ć  do w o js k a  sw a ie g o  
s  staią ych  b ez służb* O f f  c e r ó w  A n g ie ls k ic h ,

- P 'zy rze k td ą e  im zn akom ite stopnie. Z akupili 
• r a z  w A n g l i i  w iele  <ynunicyi i  m undurów -

W e d łu g  w iadom ości z  E d y n b u r g a  ( w  
S zk o cy i ) , -kupiec ta m eczn y  T o m a s z  B a i r d  i  
n iciaki A le s e n d e r  M a c l a r e n ,  o bunt o b w in ie­
ni , staw ieni byli p rze d  Sadem  P r z y s ię g ły c h , 
k tó ry  u zn ał ich  w i n n y m i ,  lecz oraz ła s c e  
M onarchy p o le cił.

O statni num er P a m f l e t u  P .  C o b b e t t a  
(tak  ón sam sw ó y dzien nik  w  ostatnich czasach  
n a z y w a ł)  w yszed ł z  dru ku  w  L o n d y n i e  dnia 
5g o  K w ie tn ia , i  z a w ie ra ł a rty k u ł p od  napi­
sem : P o ż e g n a n i e  P .  C o b b e t t a  z  z i o m -  
k a m i  i c g  o ,  datovyany w  L i r e r p o o l s  
dnia 28. M arca. Jako pobudkę w yiazdu  sw o­
jeg o  w ym ienia ón tam  ied y n ie  ty lko  n ie b e zp ie ­
c zeń stw o , na k tó re  w  skutku  p ra w  n ow o-w yda- 
n yc h  b y ł w ystaw ionym . „P o m in ąw szy  ( m ów i 
ó n ) w szelk ie  w zględ y  na in teres  , na b ezp ie­
czeń stw o  i  czu e ie  o so b iste  ,  i  na w ew n ętrzn ą  
sp oh oyn o ść liczn ey  i  koch an ey r o d z in y , tak 
sam z  soba ro z u m o w a łe m : C o ż tu  czyn ić  ?
Żądaliśm y p o w rotu  p re ro g a ty w  n aszych  z  zu ­
p e łn ą  praw dą ; w sp iera liśm y to  żądan ie w yraź­
nie na po d staw ach  praw  i  rozu m u , a n a to  n ic 
o trzym aliśm y żad n ey  in n ey od p o w ied zi , iak  
ty lko  zn iesien ie  o so b istego  b ezp ie cze ń stw a  n a­
sze g o . G dybym  z a  ow etni p rerogatyw am i 
p isać n ic  p rze sta ł, m usiałbym  bydź ślep ym , a- 
bym  n ie w id z ia ł , ż e  m ię w ię z ie n ie  czek a. 
P is z ą c  zaś celem  n ieutrzym an ia  się p r z y  ty ch  
p rero g a tyw a ch , n ie  tylkebym  się u p o d la ł, le c z  
t a k ie  n aydotkliw iey sk rzy w d ziłb y m  p raw a N a­
ro d u , gdybym  się  ic h . z r z e k a ł  na p o z ó r . G d y ­
b ym  się tu p o z o s ta ł, m usiałbym  w ię c -p r z e s ta ć  
p isać , a  te  a lb o  z  p rzy m u su , a lb o  z  p o czu w a ­
n ia  się do o b o w ią zk ó w  dla z io m k ó w  m o ic h } 
ta k  tedy, gdybym  tu z o s ta ł, n ie  m ó g łb y m  spra­
w ie  O y czy zn y  m oiey w  n iczem  u s łu ż y ć ; ic ż e li  
żaś p eyd ę do K raiu  , g d z ie  z  zu p ełn ą  w o ln o ­
ścią  pisać m o g ę , ted y  n ie  ty lk o  ie st p o d o b n a  ,  
le c z  naw et r z e c z y w is ta , ż e  p ręd ze y  lub  p ó źn icy  
sp raw ie tey w ażne i tr w a łe  p r z y s łu g i czy­
n ić  edułam . W  skutku  tego  rozum ow an ia  pu­
ściłem  się w  p o d ró ż . “  P o tem  ośw iad cza 
czyteln ikom  sw o im , ż e  n im  c z t e r y  m i e s i ą ­
c e  u p ł y n ą ,  ty g o d n A  ieg o  w L  o u d y  n i_e zn o ­
w u się za czm e , i ta k , iak w p r z e s z lic h  latach 
r  e g  u l a m i ?  w y ch o d zić  b ęd zie . D o  tego  do*
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■Saie, ż e  ie ś li  ie s z c z e  r o k , albo .tayw ięcey dw a 
lata p o ż y ie , zn o w u  się d o  n ich  w r ó c i , i że  
się n ie pow in n i o b a w ia ć , aby mu m iało za b ra ­
kn ąć n a środ kach  do p rzesyłan ia  im  te g o  
w s z y s tk ie g o , Co do ow ęgo  cza su  p iseć  b ęd zie . 
N ie  czyn i ón ż a d n e j w zm ian ki o sk o łatan ych  
in teressa ch  sw oich  , ani o  sądow em  p rześla d o ­
w an iu  ■ go  z e  stron y  K om m issaryatu stem p lo ­
w e g o  , k tó re  to  pobudki do u c ie c z k i ieg o  (iak 
g a ze ty  m in isterya ln e tw ie r d z ą )  b e z  porów n a­
n ia  są p ra w d ziw sze  i  n a g le y s z e , an iżeli k tó ­
ra k o lw ie k  bądź z  o w y c h , k ló re m i się w  tym  
ad ressie  zastaw ia.

P . A n d e r s o n  w  P i c c a d i l l y ,  zam yśla 
w k ró tc e  w ydać z b ió r  h iste ry c zn y  p o d  tytu łem : 
P  a p i ę r y  L o c k l i a r t a .  Z b ió r  te n  za w iera ć  
b ę d z ie  p a m ię tn ik i, kom m en tarze i  dzien niki 
ty c zą c e  się sp ra w  p u b liczn ych  o d  c z a s u  w stą­
p ie n ia  n a 'tr o «  K r ó lo w e j  A n n y ,  aż do ro k u  
1 7 2 7 2 0 , z  szc ze g ó ła m i o w targ n ien iu  m ło d eg o  
P re te n d e n ta  w  latach  1748 * 1746. O w e  p i­
sma , k tó r e  się p ie rw sz e y  ep o k i ty c z ą  , u ło żo ­
n e  są p r z e z  w y szczeg ó ln ia ią ceg o  się  W s p ó ł­
cz ło n k a  P arlam en tu  S zk o c k ie g o  i  A n g ie lsk ieg o , 
J e rze g o  L o c k h a r t a  E sq . z  k « r n v a t h i i , i 
p o  n ayw iększey  c zęśc i w łasn ą  ręką  ie g o  pisa­
n e  ; o w e  z a ś , k tó re  się d ru g iey  'e p o k i tyczą  ,  
zb ie ra n e  są p r z e z  n a ysta rszeg o  syna ie g o . R o ­
d zin a  L o c k h a r t ó w  b y ła  do D om u S t u a r ­
t ó w  w iernie- p r z y w ią z a n ą , p r z e z  co  te ż  o w e 
pism a ta k 'd łu g o  tro sk liw ie  ukryw ano. P r z e z  
z w ią z k i m a łżeń sk ie  d o sta ły  się  w  r ę c e  A n to ­
n ie g o  A u f r e r e  E sq . z  H o  w  e t  o n  u ,  w  H ra b ­
stw ie  N o r f o l s k i e r o .  D z ie ło  to zaym ie dwa 
tum y in  4 to , każd y  p o  6 do 700 stronnic.

F r a n c y  <■
- U ch w ała  K ró le w sk a  z  dnia qgO K w ietn ia  

u rząd za  sum m ę 6 ,io 'ó ,o o o  fra n k ó w , u m ieszczo ­
ną w b u d żecie  ro k u  i8 i7 g o  na p o lep szen ie  lo su  
D u ch o w ień stw a , w  sposob następuiący: i 85 ,ooo 
fran k ó w  p rzezn a czo n e  są na p o d w yższe n ie  pen ­
syi A rcyb isk u p ó w  od ig o  S t y c z n i» 18 17  rach u- 
fą c  do c5 ,oo o  fr ., a p e n s ji  B isko p ów  d o  i 5,oo o  
f r . , w yiąw szy  t o , c o  się  na r z e c z  S k a rb u  kra­
in  F?go o d c ią g a ; 2 ,192,0 00 fr . na p o d w yższe­
n ie  pensyi X ię ż y  za stęp czych  d o  700 f r . , o d  
te g o ż  sam ego c za su  rach uiąc; 383 ,oo o  fr . p r z e ­
zn a czo n e  są na t o , aby do pen syi X ięży  po 
70  lat w ieku m a ią c y c li, ró w n ie  iak i  n ie  p o ­
b ierała  cym p en sy i P lebanom  pow iatow ym  te ­
goż sam ego w ieku,dać po 100 fr.dodatku; 400,000 
fr . s łu żą  na d o p łatę  po 200 d o a5® fr . do pen- 
syi n w y ć h  W ik a r y c h , k tó rzy  n ie  w  w ielk ich  
riuasUeh a iieszkaią  j  p e n s ja  ta  ma b y d i p ła ­

coną w szystkim  o w y m , k tó r z y  do to g 7 , g ru n ­
to w n e pow ody rnaią ; 4-5o,ooo fr. p rze zn a c zo n e  
są na d o p ełn ien ie  sum m y 900,000 fr ., obeym uią- 
c e y  za  lata  1816 i 18 17  w y n a g ro d ze n ie  ow ych  
z a s tę p c z y c h  X ię ż y , co  dw iem a parafiiam i za­
rzą d za ć  m u s z ą ; 200,000 fr . na zap ew n ien ie  
r o c z n e g o  w sp a rcia  dla o w y c h  X ię ż y ,  k tó ry ch  
w ie k  i  s ła b o ść  z d ro w ia  d o ' z ło że n ia  urzędu 
p rzym u szaią  ; 900,000 fr . na u zu p e łn ien ie , dla 
z a b e zp ie c ze n ia  w y d atk ó w  K ap itu ły  K ró le w sk ie j 
w S t .  D e n i s ;  k tó re  w  ro k u  i8 i7 s ty m  175,000 
fr . w y n o szą . U ży c ie  sum m y 3,200,000 fr ., kto 
ra  summę 6,000,000 fr .  u z u p e łn ia , ma późm ei 
Nastąpić.

te K r ó le w s k ie  p o d  taż
sam ą datą w yd an e , zn o si o d  dnia ig o  M aia 
i 8 i 7 g e  r a c h u ią c , jen era ln y ch  S e k re ta rz y  W 
P r e f e k t u r a c h , z  w jią tk .e m  P re fe k tu ry  D e p a r­
tam en tu S e k w a n y .

D n ia  10 . K w ie tn ia , w y to c z y ła  się  p r z e d  
S ąd em  P o łic y i p o p rą w cżey  w  P a r y ż u  sp ra­
w a p rz e c iw k o  P. M a u b r e u i l  o staw n y ( w  
m iesiącu  K w ietn iu  i8 i4 g o  u  b y łe y  K r ó l o w e j  
W e s t f a l s k i e y  p o p ełn io n y ) r a b u n e k  d y a -  
m e n t ó w ,  w  k tó rey  to sp ra w ie  iu ż  d a w n ie j 
k ilk a  in n y ch  S ąd ó w  n iew łaściw en ii u zn a ło  s ię .—  
P . M a u b r e u i l  o k a z y w a ł p ie rw szy c h  dni 
K w ietn ia  18 14  ( p o  w k ro czen iu  sp rzy m ierzo ­
n ych  w óysk  do P a r y ż a ) ,  n ayg o rę tszy  za­
p a ł dla sp ra w y  K ró lew sk iey , a w śc iek łą  n ien a­
w iść  p r z e c iw k o  B o n a p a r c i e .  W .d ziu n o  g o  
w - P a r y ż u  z  Ogrom ną bi łą  kokard ą i iż d z ą -  
c e g o  na kon iu , do k tó reg o  og o n a tr z y k o lo ro -  
w a  kokard a p rzyw iązan a  b y ła . O ń  to ta k że  
s k ła n ia ł lu d  d o  z r z u c e n :a k o lossa ln ego  posągu  
N a p o l e o n a  n a 1 ryn k u  V e n d o m e .  W  kilka  
dni p ó źn iey  o trzy m a ł M a u  b r e u i l  w ra z  z  p ew ­
n ym  D a s i e s e m  od  R zą d u  tym ceeso w ego  z le c e ­
n ie , k t ó r e g i  c e l w yraźn ie  o zn aczo n y m  n ie  b ył. 
Ich  p e łn o m o cn ictw o  b yło  p r z e z  o w o c ze s n e g o  
M inistra W o y n y ,  H ra b ieg o  D u p o n l a ,  p r z e z  
je n e ra ln e g o  D y re k to ra  p o c z t , P . B e n r i e n a e ,  
i ‘ p r z e z  in n e W ła d z e  p o d t isanem . P P . M a u *  
h r e u i l  i D a s i e s  byl i  u p o w ażn ien i d e żą­
dania o d  w szystk ich  W ła d z  cyw iln ych  i  w o j ­
s k o w y c h  iinm ocy do w ykon an ia  w a żn eg o  z le c e ­
nia, k tó r e  im  R ząd  tym czasow y p o r u c z y ł;  naka­
za n o  w szystkim  p o cztin istrzo m ., 'aby im  ko n i i 
w szy stk ich  p o trze b n y ch  śro d k ó w  do u łatw ien ia  
i  p rzy sp ieszen ia  p rze d się w zię c ia  o n y ch że  do­
s ta r c z a li , w szystk ich  zaś N a cze ln ik ó w  w o js k o ­
w y ch  o b h g o  vano, aby ich  b ro n ili, w sp ie ra li, a  
w  ra z ie  p o trze b y  na ic h  żądanie, nawet  i w o j­
sko  na (inm )c dodaw ali. M a u b r e u i l ,  k tó ry  
s ię  ,0 cza s ie  w yiazdu  m ł ż o n k i  H i e r o n i m a  
K o n a p a r t e g o  d o k ła d n ie  b y ł  w y w ie d z ia ł*
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■testował na nią *  to w a rry sze m  sw oim  D  a s ie -  
® em  na go ściń cu  do M o n t e r e a u  idącym . 
M  a u b r e u i l  m ia ł na so b ie  m undur P u łk o w n ik a  
h u z a r ó w , a D a s i e s  m undur gw ard yi n arod o­
w c y ;  to w a rzy szy li im zaś strze lcy  i  m atneluki 
g w a r d y i,  k tó rych  zadali b y li. P o w ó z ,  w k tó ­
rym  K ró lo w a  ie t h a ła ,  o d łą c/y li od r e s z ty  in - 
n y i h ,  kazali mu n aw ró ić , i  ośw ia d czyli iey , 
ż e  się do P a r y ż a  w r a c a ć  m » s i;  w n et po® ta 
odm ien ili sw óy plan, i za p ro w ad zili ią d o  o b e ­
r ż y  w e  w si F o  i s s a r d ,  zkąd  w łaśnie c o  w y- 
ie c b a ła  b y ła . T a m  d o b y li ied en a śtie  sk rz y ń  
ro zm aitych y  w  ied n ey  z  niołi z a w ie ra ły  się p o ­
d ró żn e  p o trz tb y  H i e r o n i m a  B o n a p a r t e -  
g o  , w  d ru giey  84,000 fran kó w , w  z ło c ie , w  in ­
n y c h  zaś kl.-ynoty K ró lo w e y . O tw o rzo n o  k ilk a  
ty ch  s k r z y ń , n ie  sp isu iac te g o , co  się  w n ich  
zn a y d o w a ło  ; M a u b r e u i l  w zb ra n ia ł s ię  n a w e t 
o d p ro w a d zić  K ró lo w ę  z  dyam entarsi do P  a- 
r y ż a ,  le c z  w ra z  z  to w a rzyszem  sw oim  żą d a ł 
b r y k i, k tórą  w łaśn ie  b y li  z n a le ź li ,  i  n a  nią o - 
We ę  sk rzy ń  w ło ż y l i , s k rz y n ię  zaś z  p o trz e ­
bam i p o d roźn em i i  k u fe r  z  84»o°o fra n k ó w  
d o sw o iey  k o lask i z a b r a li. O b ad w a  p o w o zy  
B o ro w a ły  w  C h a i l l y ,  g d z ie  w szy stk ie  11  
sk rz y ń  z  w o z ó w  zd jęto  i p r z e z  n o c  w  p o ko iu  
M a u b r e u i l a  i  D a s i e s a  z ło żo n o . N azaiu trz 
{ d n i a  22. K w ie tn ia )  o d łą c z y ła  się w  Y i l l e -  

u t f  b ryk a  o d  kolaski ; p ierw sza  z  d z iew ięc iu  
sk rzyn iam i p o iech ała  do P a r y ż a  do p e w n e g o  
P .  V  a 111 a u x , p oufn ego p rzy ia c ie la  M a u b r e u i ­
l a ;  kolaska zaś, w  k tó rey .s ię  M a u b r e u i l  i  D a ­
s i e s  z e  sk rzy n ią  z  potrzebam i -podrożnem i i 
e  kufrem  z  84,000 fran kam i z n a y d o w a łi, iecha- 
ła  do W e r s a l u ,  g d zie  c i  Ichm ościow Łe' c a ły  
d z  eń sira w ili. D o p ie ro  ©koło u s t e y  g o d zin y  
w ie c z o r e m  p rzy b y li do P a r y ż a ,  g d z ie  s k r z y ­
n ię  z  p o trzeb a m i p o d ró żn em i H i e r o n i m a  
B o n a  p a r t e g o  i  k u fer  z e  z ło te m  { k t ó r y ,  
n ie zn a la z łs zy  k lu c z a , w  W e r s a l u  r o z b i l i )  
p o d o b n ież  do P .  V a n t . a u x  .zaw ieźli. W  ta­
kim  w ięc  . s ta n ie  , za b ra w szy  z ło to  i  ro zm a ite  
o z d o b y  w  dyam entach, p e rła ch  i  in n y ch  k lty n o -  
ta ch  ( k tó re  w  k ilk a  d n i p ó źn iey  pew ien  ryb a k , 
n ied alek o  dom u in w a lid ó w , w  piasku S e k w a ­
n y  za g rze b a n e  z n a la z ł)  z ło ż y ł  M a u b r e u i l  
■Wszystko w  r ę c e  W ła d z ,  k tó r e  jed n a k o w o ż 
w k ró tc e  brak  s p o s tr z e g ły  i  M a u b r e u i l a ,  
o w ię z ić  k a za ły . W  ciąg u  ow ych  stu  dni (  w  
n sku  »8 i 5)  um knął M a u b r e u i l  do N i d e r l a n ­
d ó w ,  le c z  go  po b itw ie  pod W a t t e r l o o  sną 
B ow o a re szto w a n o  i  E zą d o w i F ra n cu sk iem u  
W ydano. T a k i iest k ró tk i rys f a k t ó w ,  na ktń- 
®yrh się ta godna u w agi sp raw a zasad za . Sad 
P o lic y i p o p rąw czey  tw ierd zi teraz , ż e  w  tey  
^ t a w i e t g d z ie  n ie  o sa m e-ty lk o  w y k r o c i e *

n i e  ( d e l i t ) ,  le c  o rz.eezyw isle  z b r o d n i e  
( ir ir a e s ) , t o i c s r : o r o z b o y , k ra d zież, p r z e n ie - . 
w ie rstw e  e tc. r z e c z  id. ie , w ł a ś c i w y m  nie iest, 
i c h ce  całą  ię  sp ra w ę d o S ą  d u  P r z y s i ę g ł y c h ,  
o desłać. P r z e c iw  tem u p rotestu ie  się w ię c  
M a u b r e u i l ,  a do w ysłu ch an ia  zap zu tó w  ie g o  
w y zn a czo n o  C z w a r te k  dnia 17 . K w ietn ia , g d z ie  
s ię  w ięc  o  daiszey  ro sp ra w ie  d ow iem y.

S z w a y c a r y  a.

D n ia  j 5 . M a rca  w y s z ło  n a stęp u ię ce  B r ć -  
T  e P a p ie sk ie  do K ap itu ły  K o n sta n c y e ń sk ie y ;

P i u s  V I I .  P a p ie ż .
K o c h a n i  S y n o w i e !  p o z d r o w i e n i e !  

„ N ie  m ały  sp ra w ił Nam ż a l lis t  w a sz  pod d .V  
18. z . m ., d o n o szą cy  o  -śm ierci K a r o l a  T e o ­
d o r a ,  A rc y  - Biskupa. K < ly zb o ń sk iego  i  A dm i­
n istra to ra  D y e c e zy i K o n sta n c y e ń sk ie y , o ra z  o  
uczyn ion ym  p r z e z  w as w y b o rze  B aro n a  I g n a ­
c e g o  H e n r y k a  W e s s e m b e r g a ,  na u rzą d  
W ik a ry u sza  K ap itu ły . P o w in n iście  to w ie d z ie ć , 
c o  ie st r ze c zy w iśc ie  w ia d o m e m , iż  w sp om n io- 
n y  W e s s e m b c r g ,  z  n a y w a żn ieyszych  p o w o ­
d ó w  za słu żył sobie n a  n ie łask ę  N a s zą , tak da­
l e c e ,  żeśm y g o  o d d a lili o d  u rzęd u  je n e ra ln e -  
go  W ik a ry u sza  , k tó ry  p ia sto w ał. J a k że  • s ię  
yriec s ta ło , i ż  w y , z  -ubliżeniem w sz e lk i-g o  u - 
szanow .in  a k u  Nam i  te y  św ietey  S to lic y , te g o  
c z ło w ie k a , k tó r e g o  M y na u r z ę d z ie  je n e ra ln e -  * 
g o  W ik aryu sza  m ieć n ie  chcieliśm y , ob raliś ie  
W ikaryu szem  K a p itu ły , co  w ięcey  ie s z t z e  zna­

c z y  ? Nie p r z e s ia liś c ie  ie s z c z e  na t e m ; śm ie­
liśc ie  n aw et o d  N as żądać, ab) śm y w y b ó r  w ass 
p o tw ierd zili. O św iad czam y wam  w  o d p ow ie­
d z i na w aszą n iero zw ażn ą  p r o ś b ę , w  czem  ła -  
gr.d n ieyszego  w y ra z u  używ am y. N iety lko  n ie  
p<itvvierdzamy w yb o ru  W  e t s e m b e r g a  na u- 
rzę d z ie  VVikaryusza K a p itu ły , le c z  n aw et w s o -  
m niwnego W e s s e m b e r g a  n ie  uzn aiem y za  
W ikaryusza K ap itu ły , a A n t o n i e g o  R e i n i g e -  

r a  za  n am iestnika ie g o , ani ic h  duc! ®wne Na­
s z e  Sądy n igdy .uznaią, i n a pism a od n i li p o­
ch od zące , n a y m n ie jsze g o  w zg lę d u  m ieć nie b ę­
dą. Z  m o cy  w ięc  p o w ie rzo n e g o  Nam  od  B o ­
g a  starania o c a ły  K e ś c i. ł ,  ro zk azu jem y w am , 
a ż e b y ś c ie , u ch yja ięc  w y b ó r  W e s s e m b e r g a ,  
o b ra li'W ik a ry u sza  K a p itu ły , k tó ryb y  d b tą  w zię- 
to ś ć  u  K a to lik ó w /p o s ia d a ł,- i obow ia :ki p o w ie ­
r zo n e g o  so b ie  u rzęd u  śc iś le  i d k ład n ie  m ó g ł 
w y p e łn ić . Z asm uci w as n ic ie y sze  pism o; le c z  
(Oby m ogło w zb u d zić  ż.-l w  serem  li w a s z y c h , 
,ab yście 'N as u s łu c h a li, i n ie z w ło c z n ie  p rzy n ie­
śli pociechę b o leśc i N aszev, z a ia d za ią c  -złem u, 
k i ó rcście  z d z ia ła li. W  tey Y y ę ^ ł n ce y  n ad ziei 
daiem y wam  Apostolskie N asze  L ło g o s łtw ie a -
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fltwo. —  D z ia ło  się v  R z y m i e  d . i 5 . M arca, 
r o k u  zb aw ien ia  i8 i7 g o  , a x8go P ap iezcw a 
N a szeg o . “

J e n e r a ł K o ś c i u s z k o ,  b aw i c ią g le  w  S o ­
l u  r  z  e (S o lo th u im ).

R o s s y a.
K u r y  e r  L i t e w s k i  a dnia j o . ( z 2 . )  

K w ietn ia  , za w ie ra  p o d  napisem  W i l n o ,  co  
n a s lę p u ie :

O trzym aliśm y d ro gę  u rzęd o w ą  dla um ie­
szc ze n ia  jw  g a z e c ie  n a s z e y , następuiący 

R o z k a z  d o  W e j s k s .
-Cłówna kwatera M. Mo- Dnia 2o. Marca (j.K w ic- 

hilew nad Dnieprem. ttti«) 1817. ^r ‘
P r z e z  c a ły  c z a s  p obytu  w oysk  p r z e z  Je­

g o  C esarską M ość p o w ierzo n e y  m i A rm ii na 
Ł w at racli, z  k tó ry c h , sto sow n  e  do ostateczn ie  
u c zy n io n e y  d y s lo k a c y i, na n ow e stanow iska 
„ z e n ie s io n e  zo sta ły , m iałem  ukon ten tow anie 

o d b ierać  don iesien ia, i  w  s zc ze g ó ln o ś c i od r ó ­
żn ych  oso b  i u rzęd o w n ie  od W ła d z  cyw iln ych  
o  spokoynem  i p rzy iacie lsk iem  zach o w an iu  się 
W o y sk o w y c h  w zględ em  M ie sz k a ń c ó w , a *przy 
ńoyyściu i. h  z  kw ater te ra źn ie y szy c h  , o d ezw y  
W tey r z e c z y , ż e  tak  pow iem  , zew szą d  się 
s p ły w a ły ; dla m nie zaś tem  m ilćy b yło  p rz e -  
n o  ć  do w iadom ości J e g o  C esarskiey  M o ś c i, 
©bok w ie lu  in n y c h , i  tę ie s z c z e  tak  piękną 
z a le tę  w o y s k a , p r z e z  c a  w ięcey  ie s z c z e  p rze ­
k o n a n y  ie s te c i , że  on e po ch o d zą  z  p iękn ego 
zach o w an ia  s ę ,  i r a z e  n z e  sku tków  d o b rego  
Tzad/enia i p rze strze g a n ia  w e w szystk ich  w zg lę­
d ach  d o b re g o  p o rzą d ku  i su ro w ey  karn ości. .

T e r a z ,  k ę d y  -kw aterun ek w o ysk a  p r z e ­
zn a c zo n y  iest po w ię k sze y  c zęśc i w n ayzyzn iey- 
s z y c h  G u b ern ia ch  w ew n ątrz  P ań stw a ; kiedy ro ­
z le g ła  p rzestrze ń  na leże  iest zaięta  ; sam o z 
s ien ie  w y p ł y w a ,  iż  w oyska ^większą tnieć będą 
d o r o in o ś ć  w  u m ieszczen iu  ; i  k ied y  p o d łu g  
n o w y c h  w iadom  -śći , O .iy w s te le  w szęd zie o- 
czek u -ą  ż . ł - . i e r z y . z  m z a o s ia r ie m i do ob ę ia 
rę k a m i, iako sw o ich  o b ro ń  ów , a razem  iakoy 
b liz k  ch  k r e w n y c h ,, e powzię«eg:> iuż dośw iad­
czen ia  , muięc z u p e łn e  p raw o m ocną m ieć 
n a d .ie ię  te yze  sam e) spok. ) nos i  w czasie  kw a- 
t c i o w a n i a ,  i te s o ż  p r zy ja c ie lsk ie g o  w  p o życiu  
W o y s k o w tc h  z  M es/kań ami zachow an ia się , 
p r z e z  iak e  na d a w n ie jszy c h  kw aterach  z jed n a ­
ł y  dla siebie sp raw ied liw ą p o ch w a łę  i w d z ięc2 
BOŚć ; t-j iedn o uw ażam  za  p o trzeb n ą zalo-dć 
P P .  D o w o ł c o m  k o r p u s ó w ,  d ) w iz y y ,  b rygad  i 
wsz. Ik ch  o d d zia łó w , iż b y  odtąd w  n icsem  nie­

b y t  zw oln io n y porsądek w o ysk o w y , i żeb y su­
r o w a  k a rn o ść , iakar d usza  p o rzą d k u  w  w oyska, 
za ch o w yw a n ą  b y ła  w  z u p e łn e y  sw e y  w e c y j m o­
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ją za ś rz e c z ą  b ę d z ie  p iln ie  d o strzeg a ć  is to tn e , 
go  w  tern w szystk iem  w yknnania , i w  każdym  
r a z ie  p rzed staw ić  do n a y w y ższy ch  J e g o  Cesur- 
s k ic y ’ M ości _ w z g lę a ó w  o z d a rz e n ia c h , k tóre 
d o w o d zić  będą sp o k o yn eg o  kw aterow an ia  i  przy- 
iem riegó n aw zaiem  W ó y s k  i M ieszkań có w  z  so­
bą p o ży c ia .

A u ten tyk  p o d p is a ł: N a cze ln ie  d ow od zący 
J e n e r a ł M a rsza łek  polny, X iążę 

f i a r k l a y  d e  T e l l i .

T  u r c y a.
W e d łu g  n ayn o w szych  w iadom ości z  K o n ­

s t a n t y n o p o l a  p od  d. 34. M a r c a ,  p e zach o - 
d z iły  tam  w a ż n e  o d m i a n y  m i n i s t e r y a l n e .  
R e i s - E f e n d i ,  c z y li  M in ister S p r a w  za g ra ­
n ic z n y c h , M o h a m e d  S e i d a  - F .fe  n d i  (rktó- 
r e g o  p o d cza s ostatn iego p ża ru  W . S u łfa n  o- 
b ecn o ścią  swoią w  dom u ie g o  z a s z c z y c ił)  , daw­
szy  ie s z c z e  dnia J7go  M arca na c ze ść  U ep u to -. 
w a n eg o  Z B a c h a r j  u c z tę  d la  n ayzn akem it- 
szy c h  W sp ó łc zo n k ó w  M in isterstw a , z o s ta ł o d  
p o m ien ion eg o  M inistro w stw a (k tó re  od 3go 
C ze rw c a  18 14  o b j ą ł ,  a zatem  n ie  sp ełn a  3  la­
ta  p iasto w ał), n ag łe  oddalonym . N astęp cą  ieg® 
ie s t M o h a m e d  S a l y h  D s e h a n i b -  E f ę n d i ,  
te n że  sam , k tó ry  ie s z c z e  p o d cza s wtai*gnienia 
F ra n cu zó w  d o E g i p t u ,  a potem  p ó źn iey  W 
ro k u  1808 p r z e z  ciąg  o w o czesn e y  w oyn y P o r ­
ty  z  R o s s y  a ,  m ie js c e  M inistra S p ra w  za g ra ­
n ic z n y c h , a t® , ob ydw om a razam i t yl ko p r z e z  
k ró tk i czas, za stęp o w a ł. W  tym że sam ym  c z a ­
sie  w stąpił tak że B o f .0 k 1 u M u s s c t a f a  M a s -  
h o r  E f o n d i  zn-uwu do M in 'steriura ,  i o trz y ­
m ał n ayw yższy  zarząd  departam entu P rzy  ho- 
d ó w . Ry ł j  p ie rw szy  D e f t e r d a r  ( M in ister 
P r z y c h o d ó w )  o c ze k u ie  t a k , - i a k o  i S e i d a -  
E  f e n  d i , ■ d a lszego  p rzezn acze n ia . U rzą d  
C z a u s z - B a s z y  , c zy li M a rsz-łk a  P a ń s tw a , 
o trzym a ł E-r i b -11 u s s  e i  n - E f  e n d i  , dotych- 
cze sn y  K u m b a r a d - C h s n e - N a s i r  (D o z o rc a  
korpusu  b o m b a rd ie ró w ) , a S o l i m a n  F .f e n -  
d i, który niedaw no z  sw o ie go  poselstw a z  T e  h- 
r a n u  p iw ro c ił  , o trzy m a ł urząd  m a łe g o  M i- 
stra pi ośb ( K u t s c h u k  T e s k a r e d s z y  )  
w a k a ią cy  po w ystąpien iu  A k t a  E f e n d i - .

D n ia  24 go M .r  a b y ło  w ie lk ie  nad p o rzą d ­
k o w e  zgrom ad z n ie R ady u  S  c h e i c h  o l - I s l a -  
m a ,  e z y l i - M u f t e g o . .

W iado m ości K on stan tyn op olitań sk ie  o  pu­
b liczn ym  stan ie z d ro w ia , są zaspokn iaiące. W  
S m y r n i e  _zdarzaią się w c ią ż  ie s z c z e  często  
pi-zypadki z a p o w ie trz e n ia , a tak że i w e  w si 
M a i t a  pod D  a r  d a n c 11 a m i ,  p o k a za ły  się  śln* 
dy m o ro w e y  za ra zy .


